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I Rynek KofetuuM. Nr. ł 
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i Królową Ekranu 
Przewyborha arcykorriiezna far$a w 5 aktach z uwielbioną |>rzez 'wszystkich 

HENNY PORT 
Komenda Okręgowa Policji Państwowej 

w Blaty m stoku 
ogłasza że dziś 4 lutego o godzinie 12 w południe W 
marteżu pr*y ulicy Świętojańskiej fabryka Bekkera 

odbędzie się publiczna sprzedaż klaczy. 
-> Komendant policji państwowej 

okręglu Białostockiego 
D~r Jasieński. m oo r\ł 

Dr. me* ». JANHOWSHI 
• i ' • 

choroby: ussu, nosa, gardła 
i płuc 
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b. asystent kliniki uniwers. profesora 
rietsMra we Wrocławiu. 

Ckarobrweneryosne, płciowe 
skóry I włosów 

l o t fltonkie wica* 5 (down. Wasilkawsk-, 
~oMa>«tf«7( .Panlea<l>4! ś 

Prasa*. skargi, apelacje i kasacje do 
wazymklcti uixe4*w sądowych I ad-
lalnlttracjrjnych: ttomaczenla w języ
kach angielskim. francuskim, niemie
ckim I Inn. wykony w«;ma|du|qce się 
pW kierownictwem adwokata przy

sięgłego 

BIURO P R Ó Ś B 
ul. Warszawska .NŁ 2, róg 

Sienkiewicza. 
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Pokój z bolszewikami? 
(Tri. spec. kor. „Dz. Biał.") 

4 WARSZAWA 3-2. 
Not^ bolszewicka, proponująca 

Patoce zaniechanie wojny, jest roz
ważone we wszystkich kołach poli
tycznych, jako najważniejsza kwestja 
dnia. 

Ma Jutrzejszcm posiedzeniu ko
misji spraw zagranicznych w Se'rr"'c 
nota rządci bolszewickiego ^.' J 
oaiawiana w obecności r,.i:ii !m 
Patka. 

V kołach zbliżonych Jo rzi'iJ i 
mówią, że Polska nie zawr/e po 
kojo z bolszewikami bez porozmrtk-
jila się ze swoimi spryymicrzcńpomi 
o zwłaszcza z Ramuoją i pr.ństwa 
mraadhaltyckiemi. W każdym jednak 

razie notę bolszewicką wzięto 
rozwagę. 

1 Prosa worseawska na ogół o-
mewia notę przychylnie i wyraża 
zdanie, ze można przynajmniej roz
począć rokowania co do tego, jakie 
rękojmie daje rząd bolszewicki, li 
waronki pokoju będą dotrzymane. 

Tylko organa stronnictwa dcmo-
kratyczno-norodawego są wprostprzc-
ciw zawierania pokoja z bolszewikami. 

Z agrapowań politycznych tylko 
P. P. S. Jest stanowczo za zawar
ciem pokoja z bolszewikami. 

Rada Naczelne P. P, S. joź ad 
dwóch dni obrodaje nieastnnnlc nad 
tq sprawą i żąda rrzpoczęcla roko
wań z bolszewikami jawnych, pod 
kontrolą pabllczną. 

Rada ta zwołuje na dzień 8 brtt. 
ogólne zgromadzenie delegatów rad 
robotniczych, w cela obmyślenia 
sposoba w jaki możnaby wpłynąć na 
rząd, by zawarł pokój z bolszewi
kami. 

Powrót p. Patka. 
(Tel. spec. kor. „Dz. Biat"J 

WARSZAWA 3.2. 
Ainister spraw zagranicznych 

p. Patek powrócił z Paryża wczoraj 
o godz. 3 popoładnia i jaz wieczo
rem adeł się po Belwcdera, gdzie w 
obecności prezydenta ministrów 

| Skalskiego zdawał sprawę ze syta-
i acji politycznej w Paryża i Londynie. 

Dzisiaj o godz 5 pp. na posię-
l dzeniu Rady ministrów p. Patek 
! mówił o przebiegu i wynikach swo-
ilch konferencji w Paryża i Lon
dynie. 

Co mówią w Paryżu. 
(Tel. sp. kor. „Dz. Biał.") 

WARSZAWA 3-2. 
Z Paryża donoszą,-
Xała prasa francusko zajmuje 

się żywo notą bolszewicką do rządd 
Polskiego i wyraża ona wątpliwości 
co do znaczenia tej noty. gdyż 
ir̂ rul. bolszewicki nie ma przecież 
i i own przemawiać • w imienia 
całej Rosji. 

Prosa francuska wypowiada zda
nie,' że noto bolszewicko może być 
tylko monewrem taktycznym, skoro 

rząd sowjetów proponoje P< 
warunki polityczne, gdy innym 
stwom tylko ekonomiczne. 

W Gdańsku. 
(Tel. spec. kor. „Dz. Biał.*) 

GDAŃSK 3.2.1 
Dzisiaj zrana opaśclły Odiftsk 

pułk niemieckiego Reictaswern I i i>ałk 
nrtylerju 

Dowódca patko w mowie poże
gnalnej powiedział:—„ttam nadzieje, 
że wkrótejc. Łataj powrócimy". I 

Naczelny prezes regencji gdań
skiej wzywoł urzędników , praskich 
aby pozostali na swoich arzędjaah, o 
ile zotrzjjma ich r7ąd w^lrjego 
miasta Gdańska. • } \ 

' l.l 
WczOraj w połodnie rozpopzoJ 

się tutaj strfijk robotników w War
sztatach bludowy okrętów (dokach) 
na tle ekonomleznem. i 
^ i.; * a l 

W porcie wybuchł strajk ijdbot-
nikó niemieckich, zajętych wyłado
wywaniem z okrętów towarów] przy
wiezionych z Ameryki dla Polski. 
Przyczyną strajku jest aresztowi nie 
robotnika; który z okrętu Skradł 
paczkę. Strajkujący bronią i «ięc 
złodzieja. 

Dziwna robota. [ j 
(TcU sp. kon .bt. BiaŁ") | 

GDAŃSK 3.2 
Zdziwienie wywołał tutaj, fakt, 

że anglicy obejmują pod swój za
rząd koleje gdańskie, które na mo
cy traktata wersalskiego miały 
przejść pod zarząd Polski. 

Zwrócono także uwagę no to, że 
żołnierze angielscy w abronioćh cy
wilnych przybywają na %zgromedze-
nia robotnicze, przemawiają na 
niekorzyść Polski i pytają: I 

— Co wolicie, być pod Polską, 
Czy pod Anglją? 

Te manewry anglików nasuwają 
ludności miasta podejrzenie, żc Ajn-
glja pragnie z Gdańska zrobić; s|o-
bie drugi Gibraltar. \ 

i 
T 

Źądć 

Śmierć za 

Dzisiaj w połud 
ny rozpoznawał 

L*ÓW stra^j- kolejowych. oskor^.onvc 
kradzież. 
Szcścia oskarżonych sąd uznał 

JO niewinnych, jednego zaś Skoli
mowskiego skażał no korę śmierci 
przez roz&trzelonie. 

Pretensje Taryby. 
(Tel. spec. kor. „Dz. B," 

PARYŻ 3,_'. 
Rząd kowieński zwrócił się do 

oalicji z notą, w które) źądo, ałry 
przy zajmowaniu Kłajpedy był o-
pecny także przedstawiciel Utwy, 

by Litwie oddano Wilno, jako sto
licę, oby Litwę oddano pod opiekę 
!.igl Narodów, Któroby oddała jej 

bszory, zajęte przez Polskę, oroz 
by wojska polskie wycofały się po

za dawną linję dcmarkacyjn-fj. 

O Kołczaka. 
(Tel. spec. kor. „Df. Biał.' > 

1 PARYŻ 5 2 j 
i .Temps* otrzymał tełegram, do
noszący, że admirał Kołcznk ma być 
Sdesłany z Charblna do Aoskwy, 

dzic stanic przed najwyższym są-
em bolszewików. 

I Cała prasa paryska żąda, aby 
koalicja nie dopuściła do wydania 
Kołczaka sowjetom. 

Czesi i niettijcy. 
(Tel. spec. kor. „ D ^ ^Blał. ) 

KRAKÓW ,A-2. 
ZPrąjr czeskiej donoszą: 
Na pąsledzenia Rody gabineto

wej prezydent Aossaryk powiedział, 
j:e polityko słowiańska Kramarza 
; bankratowoła, że ze względów go
spodarczych Czechy muszą zmlżyć 
5 ię do Austrji i Niemiec. 

W całych Czechach doje się za
uważyć upadek sympotji do Fran
cji. -

Winowajcy. 
(Tel. spec. (kor. ,,Dz. iBiał."). 

PARYŻ 3. 2. 
Rada najwyższo entehty na o-

stotniem posiedzeniu zatwierdziła li-
qtę 890 osób, które mają stanąć 
przed sądem .za wywołanie wojny 
lub za zbrodnie, popełnione w czo-
S.c wojny. Na czele tej listy figuru
ją: niemiecki następca tronu, Hłn-
d|cnburg i Ludendorf. 

Anglicy w Warszawie. 
WARSZAWA 3-2. (PAT), 

Dzisiaj przybył do Warszawy ba-
triljon 17 (łułku gwardji angielskiej, 
k;óry mo zająć teren plebiscytowy 
np Aozowszu pruskiem. 

No powitanie anglików przybyli 
sprawę szcrtjgói^- n̂ i dworzec kolejowy Wiedeński wi

ania piekarzy.1 

(Tel. spec. kof. JDz. Bioł.f) 
WARSZAWA i -2 

Związek rObothi|ó,w przemyś|iu 
mąeznego (piekarzy ąimłynarzy )̂ wV-
stąyił z nowemi żądaniami, Żąda on 

1) podwyżki płac b 200 prolc. 
2) zwiększenia rocji chleba d|o 

wszystkich mieszkańców 
3) apaństwówiepio piekarńijrnty 

nów. 
kradzież! 

(Tel. spec. ki)r. ,Dz. B. 
s: 
nic Sąd wójcfy 

WARSZAWA, 3̂ 2 



Kino-Teatr 

„ttODERN M 

-O* 
ffminUtcr generał' Majewski. Jako 
zastępca Naczelnika l'eftstwa adja-
lent rotmistrz Wieniawa Dłagoszcw 
sil, prnrydct miasta Drzewiecki ltdv 
>td. 

Dworzec był przystrojony Haga
mi polsklemi 1 onglelskłeml. 

I Kiedy pociąg zajechał pwed ac-
roh maflM zagrała hwany angfel-
łkl 1 poljki 

Do anglików przemawiali gen. 
ttajewskTT prezydent m$sta. 

WWU hoMrtft wystąpiła azko-
Zdworca szeregowcy angielscy 

udali się da szkoły podchorążych 
aa obiad, oficerowie zaś na Zamek, 
gdiic przyjął Ich abiadem minister 
gen. Leśniewski. 

Popoladnia dowódca bataljona 
major Erlck pojechał do Belwedcra 
gdzie przyjqł go Naczelnik Pań
stwa. 

Anglicy przybyli z Gdańsko i 
dsisiaj o godz. 9 p.p. odiceholł aa 
rtazury przez Iłłowo do Olsztynka. 

Jatro i polatrze przyjadą do 
Wartiaowy wojska froncaskle t wło
skie, które mają okapąwać Górny 
siask. , 

Ma Górnym Śląsku. 
WIEDEŃ 3-2 (PAT), 

Do .Wiener Alg. Ztg." donoszą z 
Opola na Górnym Śląska: 

Wczoraj w poniedziałek przy
były wojsko okopacyjne aa Uórny 
śląsk. V Katowicach I w Bytomia 
polacy witali je z mazykę a ladność 
niemiecko z początka zachowywało 
się z rezerwą, ale później Śpiewała 
„Wacht am Rhcln" i wznosiła okrzyki 
na cześć Wilhelma. 

W Bytomia on hotela jakiś mło
dzieniec wywiesił flagę polską. Niem
ców to podrażniło, a ospokolli sic 
wówczas, kiedy obok flagi polskiej 
zawiesili niemiecką. 

W Opola niemcy śpiewali .Heil. 
dir im Sicflcrkranz". 

Komisja plebiscytowa ogłosiła 
odezwę, w której zawiadamia* źc 
wojska eatenty okapoją kraj i te 
wkrólce komisjo obejmie zarząd 
Administracyjny, 

w Cieszynie. 
CIESZYN. 5-2. (rJAT). 

Przybył tataj jako delegat rząda 
polskiego w Komisji plebiscytowej 
poseł Zamorski, jako delegat czeski 
dr. ftichlko. 

Mowe oddziały. 
WARSZAWA 3.2. (PAT). 

Dzisiaj otwarto oddziały Polskiej 
Kasy Pożyczkowej w Lesznla w 
Wielkopolsce l w Stanisławowie w 
Małopolsce. 

Prusacy kradną. 
GDAŃSK 3.2. (PAT). 

W ostatnich czasach w porcie 
tatejszemj popełniono wielkie kra
dzieże towarów przywożonych z 
Ameryki dla Folski. Kiedy z tego 
powoda wzmocniono straż policyjną 
i aresztowano robotnika złodziej o. 
robotnicy portowi zastrajkowali i 
żądają zmniejszenia ilości straży 
policyjnej. 

Ppwrót zakładników. * ? ! * ^JSLfc?! 

zbrodniarzy. 
PARYŻ 3-2 (PAT.) 

Wysłano notę do Niemiec z żą-
zanlem, oby oskarżonych o zbrodnie 
w czasie wojny wydano w ciąga dni 
trzech. 

WARSZAWA 3-2 (PAT.) 
Do Warszawy przybył pociej z 

•e zokłapnikami, awolnlonyml przez 
bolszewików. Bolszewicy przy wy
dawania ostatniej partji robili trąd-

li do rtąfkwy. 

nej akcji militarnej 

WOJ** * 
Komaoflcat Sztaba Generalneac 

n do. 5-8. r. b. 
Pront Llteweko-Blaleraeki.. 

Wojska łotewskie grupy gen. 
Rydza-Smlglego zająły Kejki i 
Obryg. 

Ma odcinku poleskim nasze 
oddziały wywiadowcze, zniosły 
kompanją narciarzy bolszewic
kich. biorąc do niewoli oficera 
i 32 szeregowców. 

Poza tern na całym fręncie 
w utarczkach patroli wywia
dowczych wzięto czterdziestu 
kilku jeńfów. 

Prost Wołyńald. 
Oddziały nasze w wypadach 

zdobyło 2 działa, 8 jaszczy
ków i karabin' masaynowy. 

Bota htaettta. 
Rzecz charakterystyczaa, neta 

rząda bolszewickiego, wysłana tele
grafem iskrowym do Warszawy, prę
dzej doszła da wiadomości gazet 
niemieckich, aniżeli do" prasy War
szawskiej.,. 

Jakim sposobem sic to stało? 
Nota pp. Lenina, Trockiego i 

Czlczerlna brzmli 
Rząd komisarzy lądowych socja

listycznego związku rcpaWlkl sowie
tów w Rosji do Polskiego Rząda i 
polskiego ladą- Polska masi sic. zde
cydować na krok, którego zaniedba
nie miałoby dla oba lądów na sze
reg lat najsraatniejsze skatki. Wszy
stko wskazaje na to, że Impcrjołh 
scl koalicyjni, agenci Chorehilln I 
Clemenceaa chcą popchnąć Polskę 
do zgabnej walki z Rosją sowiecką. 
Świadoma swej odpowiedzialności 
wobec mas pracających, ożywiona 
chęcią zaoszczędzenia znacznych o-
flar i klęsk, oświadcza rada komisa
rzy lądowych, co następaje: 

1. Polityka Rosji sowieckiej 
wzglądem Polski nie zależy od prze
mija jącycn dyplomatycznych czyli 
militarnych kombinacji, ole od nie
wzruszonych zasid,'które podykto
wały narodom prawa wolnego o so
bie stanowienia. Rosja sowiecka a-
znała niezawisłość i sawerenność 
Rp. Polskiej, to jest' podstawą wszy
stkich stosunków z Polską! 

2. W odniesienia do ostatniej 
propozycji pokojowej, z którą 22 
gradnio 1919 r radą komisarzy lądo
wych zwróciła się do Polski, oświad
cza rząd rosyjskich sowietów, że nie 
piana je on bynajmniej polityki za
czepnej Wobec Polski. Wojska czer
wone nic jprzekroczą obecnie fron-
ta białoruskiego przebiegającego ko 
ło DryssyJ Połocka, Borysowa, Ba
ryczy i Płyczy. Rząd komisarzy o-
świadcza [zarówno imieniem swujem 
jak 1 tymczasowego rząda akralft-

od tej lin|i ani na Irc 
i Piława. 

S. ftziid komlsarzj 
świadczą, że ani z n> 
innem państwem nie 
okłada zsrraealąccgo 
nło atf pośrednio -
zaznacza. że dacł 
narodowej sowleU 
poJnlejnożUwość 

nłfWtlklej0! 
oni terytirłotaej 
można arcąalować 
przez wzajemne ttstęi 
to się stolo z Ettonj 
lądowi 4jo spraw 
Swarąntaią. ze no 
rosyjskich raf. maji 
W lutym b. r. zost 
przyjęte powyższe 
ka do Polski. 

Strajków 
Towarzystwo przlemydlo 

zgromadzenia, odbytem ] i 
wieczorem, po dłagich o 

ów no 
sobotę 
dach i 

obliczeniach kosztów] pre|dak< jl sa 
kna, doszło do wołoska, | tk ' ' 
kancl ale mogą zgodzić się na pod
wyżkę płac, jokiej zażądała Związki 
robotników, masłcliby be wiem pra
cować ze strata, a więc faMykl, o-
racnomianc « wielki^ tr^dent zam-

Fabrykanci uznali prjzeeitż, że 
wobec drożyzny ortykaKw spożyw
czych, dola tysięcy robotników niż
szych kttegor 1 jest bardco ciężko. 

Fabrykanci nie mjogą* sl 
d«ić na podwyżkę płac - - . 
wili przjyjść i robotnikom m 
9 sposób, wskazany w LU cle 
tym, wysbsowinym brie;: rc4 
.Dziennika Białostockiego". 

Poniejważ robotnicy tle 
zaoflarowancl im pomocy 
dla ich kooperatyw — żenili 
wyżki płac — przeto) fabryki 
stanowili założyć kooperant 
sną. którnby ich robotnik >m 
czoła żywność po cenach prawie o 
pot we niższych od zalanych—na 
rynka białostockim. Tok np. posta
nowili dawać chleb po i m. 30 fen. 
za funt, ] gdy robotnik B nieście 
płaci \rp, cztery, ja Bawc^ pięć 
merc'<. 

Gdyby robotnikom \b ! ten sam 
sposób I kooperatywa fabfyfantów 
dowala taniej kartofle, kaskeL mąkę 
i t. d. dola ich byłiby poprawiona 
znakomicie. 

Co więcej, pomot takja 
by spowodować ogólne 
cen w miejcie, glyż 8000 robot 
ników nie . kapowałoby projdaktów 
droższych-

Czy Robotnicy zgOdząisic; na ta
ką kombinacje? 

Na to j pytanie mogą dać odpowiedź 
tylko delegaci Ich Z wiąz 

Niestety dziś inspektor 
Batwiłowlcz-hz powiodą 
nic moźc przybyć z Slcdl 
t<-ż zOywełj na pośrednika, 

isiało-
ilżenle 

nym do nawiązania rokowali 
Wobec tego roli tej pó 

r»cy, p. 
Kroby— 

ztąd 
pjowoła-

ego r 
z Własnej infejatyw; 
wiatowyj dr. 

Zwi 
to pośr 

Rybołowicz.l 
ck polski x\ ochfftf 
nictwo, zwlaszc 

parł je bawiiicy w 
scl sejmowy, 

To m 
p Helli 
ponieś 

djął 
si a 

się 
po-

przyjął 
po-
PO-tika 

dnia trzej członkowie Zwiątfca pol-
skłego. oraz poseł Hetllch « gaM^ 
necie redaktora uDsienałka" przedh 
stawlU o, Staroście stan sorea. 

P. Hclllch przy tej spoaoanoaej 
wyjaśnił, że robotnicy w Łodzi są 
lepiej płatni, chociaż żywność tam 
tańsza. I 

d*|mya* obradatb p. sta-
roflł ilcgatów wazystkką 
waHw Związków prw-
na pojtedzenie tegoż dnia 

• 
Następnie p. Starosta adel ste 

do Towarzystwo przemysłowców 
gdzie zastał kflkaaąata fabrykan
tów. i i • 

Na obrady przybył takie dyrektor 
tateiszego oddziała au.Z.A. p.Cfcor 
eiński. Tenże oświadczył, że przy* 
znanie robotnika* podwyżki iod»> 
nej musiałoby podnieśd koszta pre~ 
dakcjl metra sakna o same, około 
20 m. 

P. Chąciński dodał, że Q.a.ZJ\ 
nie może podnieść ceny, płaconej . 
obecnie ze sakno. 

Jeżeli zaznaczymy, że G.U.ZJl. 
jest obecnie jedynym odbiorcą sakno 
białostockiego, przeto cała sprawo 
załatwienia podwyżki płac stanęfc 
na pankcic martwym. 
Zdawałoby się zatem, że jedna 
ó>ogą, prowadząjcą do zakoAczcW 
strajko byłoby zflodzeale sK na i#-
moc, daną przez kooperatywę fa
brykantów, która moal przynieść 
fabrykantom olbrzymie straty. 

W poniedziałek o godz. 8 wie
czorem w gabinecie p. Starosty 
zgromadzili się delegaci robotników 
1 fabrykantowi G r a d o w e * da O0|l. 
i i wieczorem, ale nie deprowWż>-
no do ładnej uchwały, ponkważ 
delegaci fabrykantów nie otrzjrtejl 
od tow. przemysłowców odpowie
dniej dyrektywy. | 

Postanowiono zatem zgromadzić 
się ponownie dzisiaj w Środę. 

W piątek d. 6 bm. caN Wały-
stek obcfiodilć będzie wielkie śwłą-
to narodowe: święto odebrania Po
morza. .' 

Mlesto przygotowywa sie do tego 
obchodu. 

k) Wczoraj w sali Magistratu od
było eic posiedzenie Komitetu Ob
chodu d. 6 lutego. Byli obecni przed
stawiciele rozmaitych instytucji i 
związków. 

Opracowano następujący program 
obchodu; 

Dnia 6 lutego r. b. o g. 11 tano 
w kościele miejscowym odprawione 
zostanie uroczyste nabożeństwo, 
poczem uformowany będzie pochód 
wojska, instytucji, szkół i organiza
cji społecznych. Pochód przejdzie 
ul. Kilińskiego, Pałacową, Warszaw
ską i Sienkiewicza. 

Wieczorem o godz. 7 uroczyste 
posiedzenie Rady Miejskiej, o. godz. 
8-ej. Akademja iw Semlnarjum na
uczycielskiego (pałac Branickjch). 

Do Komitetu Wykonawczego* 
Obchodu powołano pp. Klimkiewi-
czową, dyrektora T.j Turkowskiego 
I inżyniera B. Ryjboicjwicza. 

W czwartek S bm. o g. 7 wlecz. 
!>opoła- w Seminarjum nouczydelśWeni wy-



Wejścia bezpłatne. ' 
W niedziel* projektowane Jest 

>#ri«di«nle ueregu odciytów. 
2 powodu odebrania z rąk prnsj-

tttb odwlecsaej siedziby polskie!. 
Pomecaa. załoga wojskowa w Bła-
innstoka w pląlck dala 6 bm. obi 
ubodzie będsk wielkie święto na-
/ odowe. . I 

O godz. t\ w potadalc załogi 
„ororaadzl nic w kościele paretjal-
tiym, odzie doehowlcństwo zainte4 
toujr rTł 5eam". I 

po odśpiewania lega rry«nu 
iitiękazyooego odbędzie §lę parada! 
jHtjSkowa i 

Wieczorem wielki capstrzyk aa 
rrfówaycb alieach miasto. 

Z powoda obcbodzcalo tok »icl j 

Mego Święta wszystkie sklepy pe^ 
*inny być przez czas nabożensiwo 
^wknlętc. a wszystkie domy przy-l 
strojone flagami narodowcml. 

MleekaJ nikt nie ttoraoczy się 
l-raklcm płatna—kte nie mo płótna, 
niechaj roM Hagi s paplera białego 
i eserwonego, wreszcie nawet u bl-
PtM, a tycb nic brataj e. 

Zwl«xkl i organizacje, życzące 
>*xląc ydiiał w obchodzie d. 6 hite-
<. b.. zechcą zgłaszać sic dziś i jutro 
<4 I 3 lutego) w godz. *-3 pp. i 6-7 
wlecz. do prezesa T-wa .Sokół" 
(Inspektorat Szkolny. Warszawska 8). 

„Jokół" w Białymstoku. 
ROCKAZ. 

Z powodu uroczystości 6-go lu
tego rb. poleca sią wszystkim człon
kom .•okolą" zabrać się. w czwar
tek 1 lutego o godz. 9 wieczorem 
v Sokolni. 

Czołem. 
W ł o d z i m i e r z Tarło . 

prezes. 

1*117 nkrMtin. 
— Wojewoda białostocki p. Ste-

fcąnBądzyńskl przyjedzie do noszego 
nslaata dnia 15 hm. I obejmie zaraz 
urzędowanie. 

— Były komisarz rząda na mi a-
Mo Białystok! p. Napoleon Cydiik. 
bewli z polecenia p. wojewody kilko 
dni w Warszawie w sprawię organi
zacji działa samorzada miejskiego 
przy zarządzie województwa. 

W sprawie tej p. Cydzlk wyjedzie 
jatro jeszcze on kilka dni do sto-
Hcy. 

0 „Straży 
Kresowej". 

Szanowna Redakcjo. 
V ft M .Dziennika Blalpstoc-

' fckgo z dn. 50 b. m. znajduje się 
przedrak •/. „Gazety Warszawskiej" 
Usta p. Wł. Dmochowskiego z Po-
rozowo w (pow. wotkowyskim p. L 
.Oskarżenie". 

V wyjaśnienia wspomnianego li
t a pragnę zwrócić awagę Szanow
ne) Redakcji, ze prasa naredowo-
dcmokratyczna od pewnego czosn. 
widząc niepowodzenia Jokle stole 
spotykają agitatorów mnogollcej 
partjl narodowo-demokrotvcznej (wy-
rtępając pod firmą Zwlązka Lndo-
*o Hsrodowego lab Komlteta Zje
dnoczenia kresów Wschodnich z 
Polska.) w szczepienia Idei partyjnej 
no kiesach, doszakaje sir przyczyn 
tych niepowodzeń w pracy .Straży 
kresowej" i probnje podkopać zoa-
isnle. jakiem cieszy się powszechnie 
działalność tej Instrakcjl. W takich 
Barankach amleszczonle przepisów 
z prasy norodowot-dcmnkratyczncl ó 
działalności .Stróży Kresowe]" rio-
razlć może na a-tiieszczenle wlado 
mości lolszywej lab tendencylnej. 

Nowoływanie się no opinię miej
scowych tndzl. którzy błędnie zro 
zamlnwszy poszczególne odezwania 
się pracowników .Straży Kresowej" 
Jest jednym ze Środków taktyki par
tyjnej. Jaskrawym dowodem tenden
cyjnego oświetlenia faktów lab nle-

D l i i*JL'i* .&X*ĄA^JKtLM,.4 

ap&a^^ 
;W 4, 4 1 sstyŁzaia zjawił się 

do nas pomocna Instraktora .Stro-
ży Kresowe]" pj rAosknlenko, który 
namawiał ładzi, oby wyjechali do 
Wilno w cela aiwiodomlcnln noszej 
ladnoścl, ażeby przy plebiscycie na
mawiali ladność. ażeby jjtworzyć 
niezależna Blołoraską repabWę". 

Sfrawe zoć przedstawia się « 
ten Jposób: Wydział Organizacyjny 
.Straży Kresowej" mloł zomlor roi-' 

Kcząć dn. 7-go stycznie w Wilnie 
rsy dla przygotowania pracowni

ków .Straży ICr«oweJtt do przepro-
WOdBenio achwalonego przez Sejm 

' w Warszawie plebiscytu, wobec cze-
i go polecono kierownikom powiato
wym .Straży Kresowej" wyszakonie 

i odpowiednich kandydatów no po
wyższe korsy, gdzie przyszli preco-

! wnlcy plebiscytowi mieli dopiero za-
i posnoć się z zasadami i kicrankiem 
I pracy .Straży KifesowcJ". 

Prosząc o zamieszczenie powyż* 
czych kilko słów wyjaśnienia kreśfę 
się 

Z poważaniem 
Jaw Oleck. 

Kierownik Podokttęgo Grodzieńskiego 
.Straży Kresowej". 

Z miasta. 
MleaJUursyk 

Dz|a> Ansgąrego. 
Jotro; Agaty. 

W 12 rocznice 
W poniedziałek Stowarzyszenie 

robotników katolickich obchodziło 
uroczyście 12 rocznicę swojego 
istni< nio. O godz, 12 w poładnle 
członkowie Stowarzyszenia zgroma
dzili się w kościele parafjolnym, 
odzie patron ich. poseł sejmowy d-r 
Hołko odprawił aroczysto nszę św. 
po której wygłosił serdeczne prze
mówienie. 

Kaltnra { aatnki 
(m) ftagistrat otrzymał a War

szawy zawiadomienie, że wkrótce 
w BlaWmstoka rozpocznie czynność 
orzad kaltory I sztoki. 

Cnkjtor. 
(m) Wydział aprowizocyjny ma-

ilstrata taż w tvch dniorta będzie 
wydawał no karty żywnościowe PO 
il/« tnnto cakra pó cenie 4 m. «0f. 
za font. 

Praeowałcy snafłotratn. 
(Zapowiedziane na niedzielę 

zgromndzenle Zwlazka prncownl-
kÓw maofstrntn nie doszło dosknt-
ko z powadn brnko komplet*. t\a 
się ono odbyć w dnia 6 bm. 

Związki zawodowe. 
(m) W niedzielę na r>miedzenia 

Biorą centrolnrao Zwlnzków snmo-
r«qdowych ałożono nowe sta taty. 

Obławy. 
(m^ W sohotę 1 w niedzielę do

konywano oW«wv w pnozoklwonla 
•oborowych, którzy nie stawili się 
do słaźby. 

Złato w czance. 
(m) NTHnko Ginirlrwiczówna, 

wdowa knpiłn w noniedziołek no 
Bnznrze od ioklenoś chlopcn czap 
kę dln swojeao svrra. W doma w 
c*:no?e tel znalarłn nod^zewkn zna-
l«z»o 10 setek dzlesięciorablowych 
złotych 

Z gminy żydowskiej. 
(m) W r. 1Q1Q w ominie żydow

skie! nrodzi/o się «na. w tej Hc-zble 
4rt4 chlAoców. zmarło °(S4 osób (w 
tel liczbie 456 nłH żertskłcO. mał-
źertstw znwarlo383 fqdv w 1918 zm. 
338. i 

Dozór szkolny. 
(k) Dziś o godz. 7 wlec7orem 

odbędzie się posiedzenie Dozom 
Szkolnego w lokaia własnym (War
szawska 8.) 

Z iatajatywy teofa 
Przcwotiklego i h. " _ . 
xawlaaato się stoworzys 
nei»a .Komitet budo 
dlo urzędnikom?' Poftst 

Celem tego stbw 
pozyskonie środków 
mów odrębnych i _ ^ , 
Jednej rodziny! arzędnlczeJ 

Kopltoł wyłożony Oa 
wyższych kolonjl będzie 
ciąga X lot w postaci ki 
której, to opłacie będzie 
I kwoto amortyzacyjna. , 

Osoby życzące , sobie1 

dział w oznaczonym stoi 
proozonc są o zgMizaak 
miteta OrganUtotyjiiego, 1 
doją nostępają«e OJ oby: i 
woski al. OrseSżkopo Hr. 
łonkiewlcż, Po^bc»t rooleki 
nik badowloni l H 
Polesko Hr. 3 . r 

Pala atnijkowaj 
(m) Także i czapnicy i 

z żądaniaaal podwyżki płac 
moli 79 mk. 1 

ZastraJkowall zeceny 
pp. Prożoiskiego, flllszązn 
ro l^rtlrsklege. Zadają 
plOC o 30 proc. [ 

Wczoraj zaMtroJkowali 
gdyż majstrowie nie zgodz 
podwyżkę. Jakiej zadali. 

Strajk piekarzy zakończ 
trzymali 100 procent podi 
i foncie chleba czarpego z 
go pieca i po trzy tanty bi 
godniowo. Dzięki o 
rzy cało ladność m 
kie ceny zo ęhle 
«wd. 

Po4rso 

aansanTllf 

wystąpili 
Otfzy-

drakara 
|ka. Zbo-
odwytki 

sa«4ty. 
i się no 

my. 
>jżki. 

O 
po 

(m) W podwórza doma 
żydowskiej przy al. Lipowej 
zlóno podrzaćoną diiewęzytikę. Za
brano ją do przytorku. [ 

kozlc-
iegojły-

wyłó-
clcrplłć 

i 

]m|0 at* 
Kr i 

(m) WozwąJ w nocy iłodziijlc 
wyłomair drzwi, wiodące doi Składa 
monaJOktary Glrisberóa przy ul. l i 
powej I zrabowali toWory, wartości 
lo.ooo marek. ; ' T ^ 

Z okol 
•4 

W nocy z u no 1J9 styczhio nit 
podli na Jakóba Kozińskiego tniesz* 
kawa wsi Trzcianka gminy BranM 
ssczyk, powlato Ostrowskiego, z 
dali ma i śmierć pos ta łem w L . 
skroń I lewe ramię. Rpzbójni* y zr 
bowall ma konia lut 4. maśtl brc 
dno kosztnno-~'cj wartości IOOW ml 
I wóz wartości 2000 marek. Opróci 
tego ściągnęli z zOmofidowOnnio k< 
lach. sokmnnę. baty, 140 ńik. g< 
tówki i paszport niemiecki. 

Zblefll dezerterśy. 
27-iż 1920 r. Zbiegi szerebówci 

Blałostockieqo p. strzelców. Antoni 
Gwoździk mieszkaniec gminy czar
no wieś, Antoni Gmicwski mieszka
niec m. ChoroszczY. Antoni Ssymoi 
nowicz. Jon TraszkoskskI i Józrl 
Knmieński mieszkańcy wsi Chrobo-i 
ły szeregów kom. ploca w Blsłym-
sbkn. 

Ukrywanie się przed aąd< tai. 
Motel Kile*zcJ oskarżony o kra

dzież dziecinnych olt zc szkoły w 
rtnzowlecka akryw;o się ptzedl so
dem; wydane rozporządzenie bdpO' 
wiednich szlad o ^naresztoworila 

Kiiiiii l i llńklłi. 
(k) Hn Ostatnim posiedzenia Ra

dy rAleskfel atworzono jit komisji. 
N'ektóre jinż nkonstytiwały sle i 
przystnnlłY do pracy, Irtnc Jeszcze 
nie nczynlły tego. | i ] 
\ Skłod komisji fłst n«stcpaiaev; 
J i. KaUarolno-OśWlatdwo.j r Dł B. 
Knnnlński: /przewolniczacz), K. Ko
siński (sekretarz), J . Ktlmkinaieio-
wo, J, Knadp. W( Kolenda I rt. flo-
toszko. 

krwi) l*n«w«l n«rkl (blrtfcwtKKi. Mpatafla 
wa» 

Sł»Ma)ąc icwnntnnlc st«łeb«ni • « » 
nłłwtkńf^ o^otlWnt* •mn««i*M wn-
f*t%\ MESOUlMErlT-SPlĆU <M4«M tlą S i 
•jnJtUtow, k«z ni^ci^^yct, .pH%#w 

iiaaCuuaeMT -̂sSHass. &• amm~ 

s\ą UWw iloiawe t M«fer «o£tnto« «y 
nłłwiNl. -

MESOCnMEWT-JPttSS >•» 
•MMiota. który fotaw)* « i 
•go ttą w prcpmći 

l*k 
itącago ttą w pr*pmćł« i 
'U wchłaniani* tl^. U H N 

l latwoato »ol apcMinłcj. 
zkwwtMMWM aiiaWiU « n 

KlHwkrołne: • n 
wctffiU pr«pf«u Ml 
a»uw upofciyw. twtre aatt 
»atira»alciw<,mł«jinl. ttawew || fcoid.T 

Z*«w( wu««ii« m rurkach 
utycia *naf*u)c 
•ryflnalncm •paki 

Komisjo do spraw ofówych. V. 
Lomprecht (przewodniczący), St. 
Homon (sekretarz), J. Knaap i W. 
Teal. 

3. Skorbdvo-Bod|etowt: W, 
Lomprecht (prsewodnlciacy). St, 
Sobolewski (sekretarz) i W. Olszyń
ski. 

Gospodarcza. A. Minkiewicz 
(przewodniczący), St Homan (se
kretarz), St. Staszyński. W'. Asksl-
mowlcz, J. Woltalewskl, J. Haro-
deńskl, B. Ntcdżwleckl, 1, nocie-
jewski. 

3 Aprowiiacyjna, Dt. Z. Sle 
moszko (przewodniczący), st. Sta
rzyński (sekretarz), 3 t Homon. A. 
Gliński. A- ninkiewicz, JL Wasilew
ski ,2 . rtaciejcwskl, 

Z sali obrad. 
Siatka folwarczna. 

Dnia 1-go lateoo r. b. w sali 
Parls at. SIcnkiewkio 7 o godz. 
11-ej rano odbyło się Organizacyj
ne Zebranie Słożby folwafczaej po-
wlata białostockiego (Obradom prse-
wodniczył p, Stanisław Hdlich, po
seł do Scjma. Sekretarzował JOQ 
Rcdłow. asesorami byli Antoni Haj
da! 11 Bolesław Jarmac. 

Porządek dzienny obejmował: 
l) Zagajenie. 
a) Wybór przewodniczącego. 
3> Znaczenie 1 cele Związków 

zawodowych. 
4) Zbiorowo amowo dla słażby 

folwarcznej no całej Rzeczpospolitej 
Polskie). 

3) Oddział Związko Robotników 
tomych w Blałymstoke. 

6) Wybór Zarząda I Komisji Re
wizyjnej. 
I 7) Wolne wnioski. 

i Zebranie zagoił p. Łuszczewski. 
) znaczenia 1 cela Związków zawo-
owych mówił Poseł Hellięh przyj-

óiowany f z wielkim entazjozmem 
icbronych. 

Następnie poseł Hcllich poinfor-
nowoł/ogół o odbywającej się kon-
f TencJI od dnia 29-go gradnla w 
Ministerstwie Ochrony Procy w 
s?rawle zawarcia zbiorowej omowy 
na całą kongresówkę. Udział w kon
ferencji biorą przedstawiciele Związ
ki ziemian I Związków zawodowych. 

Jest nadziejo zakończenia, roko
wań w ciąga bieżącego tygodnia. 
PJ ogólnej dyskasjl jednogłośnie 
postanowiono założyć Oddział ro
botników rolnych 1 leśnych w Bia
ły nstoka. 

Do. Zarząda wybrano, pp: Ki
chała Lewandowskiego, Władysława 
Łiknslewlcza, Jono Redlowa, Kon-
stuntego Rothero, Antoniego iHajdo-
a Bolesławo Jarmoca, Józefo 
tirrsnowskicgo. Bronisława Sawic-
iejto; no zastępców Jono Jokso. Jó-
cfa Owdzicnio, Do komisji RewI-
T • 'i! 
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W womfęh wnioskach pbrMŻtK 
iv»v*rrawc *ya>waiilo masowycH fco-
ilZuuk, niedotrzymywania amów 
prłc i włrtfcrlcłcH mnowy za rok 1010. 

•̂wczplcezenln starofei robotników. 
Ha ws/.ystkic Interpelacje intettso-
«ani otrzymali treściwe odpowiedzi 
o4 posła HdHcha 

jtunmiiiii! ibwiiiii^ 
Podaje •'« *> wladomołcl wlaicleteli 

fabryk w-oraztatów. sklepów. różnych z>kla-
rtow'ha«»dkiwych I ł p . U wszystkie woal 
» młery musza. Wyć ocechowane do dnia 
I 40 kwietnia r. b 

Magistrat wojewódzkiego miasta 9lał«-
oóstoku będzie dokonywał cechowania w 
machu Magistratu |Kiy ul. WarszaWikłej 
Mili w podwórzu w oficynie w ponledzlal-
itl, łrody I płatki od godz. 0-e | do 3-*J). 

W reite niewypełnienia powyższego 
rozporządzenia po upływie wyznaczonego1 

lermlnu t j po l-ym kwietniu r. b *lnn 
będą karani grzywną do 500 marek,, wafli 
;B4 I miary będą konfiskowane. 

Komisarz Rządowy m Białegostoku 
• ^ ^ - $ Napol»on C.YDZIK. 

Preeydent miasta 
(—) B. SZYMniiSKI. 

Ki erownlk wydziału presydjalno- '• 
administracyjnego ( - ) ŁUSZCZEWSKI. 

Uinm rtuyt. 
00 W niedziele i Mn. spfowo-

diony przez Białostocki Komitet 
Robotniczy Polskiej Portjt Socjali
stycznej „towarzysz" Kotaalftski 
wyflosH w teatrze „Palące" odczyt 
na temat.- „Związki zawodowe, ich 
polityko a robotnicy'. 

Temat aktualny nie przyciągnął 
jedaak większej liczby robotników 
białostockich. O godz. i m. 45, t. j. 
w chwili rozpoczęcia odezzta, w te-. 
•trze naliczyć można było zaledwie 
kilkadziesiąt osób. 

TrcW odczyta sprowadzała ; się 
do następującego.- Robotnicy-w celu 
wywalczenia sobie lepszego bytu 
winni łączyć się w /.wiązki zawo
dowe. Związki te maszą być klaso
we (międzynarodowe). 

O tern mówił prelcfcnt *w ciągu 
dwóch godzin blzko. Część zmar
zniętych słachoczy, nie doczekaw
szy się końca odczyta opaśeiło $alę 
zmniejszając i bez tego bardzo 
szczupłą ich garstkę. Cierpllwsi o-
taiająe się mocno w palta i postu-
kajtie coraz głośniej nogami, kio-
czekali nareszcie końca odczyta, 
każde zdanie którego naszpllko-
wooe było niezrozamiałcroi dla wię 
kszoścl 6łachoczy, a jok się pógalej 
okazało i dla samego prelegenta; 
wyrazami, Jak nprz. fcodolizm.: ka
pitalizm. ol>sokn>zm, cechy, klasa 
i t. p, 

W dyskasji fcablerali gfos pp-
Jucntjiewlez i V. Olszyński. Pier •. 
wszy1 powołując się na to, co wi
dział w Rosji przestrzegał robotni
ków przed łączeniem się z żyidśmi 
w zwitkach zawodowych, ŁCgdyź 
łatwo Edazyć się mole to samo co 
i w Rosji, gdzie wszystkie stanowi
ska naczelne zagarnęli sobie żydzi" 

P. V. Olszyiski poprosił prele
genta o wyjaśnienie, co to jest fco-
dalizm 

Prelegent w ciągu pół godziny 
plótł niestworzone rzeczy, wyjaśnić 
jednak co to jest tcodelizm nic po-

| trafił. Jędrne wyjaśnienie dał nato
miast w paru zdaniach mecenas Ol
szyński, który następnie wykazał po
trzebę tworzenia w naszych waran-
kach polskich narodowych związków 
zawodowych. Wskazał, że robDtnlk 
polski ma prócz dbałości o byt eko
nomiczny najbliższej rodziny pamię
tać i o Ojczyźnie, by kiedyś w przy
szłości nie przyszedł vraak na cmen
tarz i nie kopnął ijroba jego ż po-
yardą za to, że w chwili "niezmier
nie doniosłej nie zrozumiał swego 

ztetaolt t oto WffCMł awyth &o-
wtozków wiględcm Oic-tyzny. Lo-
c**fć *K « tydaml, oJctricoml, Iran • 
etnomi l t p. robotnik polski nic 

Kwinien dopóty, dopóki jest słabym, 
gardzić nim będq 1 poniewierać. 
Przemówienie mecenasa Olszyń

skiego zebrani przyjęli hucrncmi 
oklaskami i okrzykami brawo. i 

Prelegent usiłował ratować syta-
ację i z zegarkiem w ręku ględził 
aż doi godz. 4-cj, kiedy już należało, 
oproitnMt teatr wynajęty do> tej go-
dalRj; Jtttka razy ociekał się do 
szto^ocjj*. potosa, jednak wrażenia 
mowy po^rfftdnikz nie zatarł. 

Teatr Polski. 
(.(iwałta co uh dzic/c" f\l kr. 

Fredry). 
> Choroba dwóch artystek nie 
pazwoUla paazej drażyuie drama
tycznej na! wystawienie w niedzielę 
sztuki, którę jaż mi ono w probocn, 
a ponieważ } miano już salę na ten 
dzień zamówiona, przeio zdecydo
wano się na powtórzenie starej ko-
mcdji Fredry „(iwałUi, co się dzie
je". 

rtówtono nam, że dyrektor te
atru p. Dederko, na wieść o tern 
zawołał , U wał ta, co wy robicie", 
byt bowiem przeciwny tema-wysta
wienia sztakl, nie przygotowanej na
leżycie. 

i p. Dederko miał słuszność. 
Krotoehwiia Fredry, sama w so

bie dosyć słaba, wymaga doskona
łego zgrania się całego: zespołu ar
tystów, zważenia sytuacji a prżede-
wszystkiera gry szybkiej, aby *e 
sztoki wydabyć ten humor grotes
kowy, jaki może udzielić się wi
dzom. 

Tego w niedzielę nic widzieliśmy 
i dlatego też pabłieznaść nie bawi
ła się tak, jak by to bjlp pożądane. 

Co prawda skład w sali, a co 
gorsza pustawe pierwsze i ostatnie 
rzędy krzeseł nie mogły artystów 
dobrze usposabiać a raczej działały 
na nich bardzo zniechęcająco. 

Było pustawo, ponieważ w sobo
tę i w niedzielę odbywały się rt>ż~ 
moite ?abqwy a pablicznoSć nie ma 
zWyczoja stołecznego i prżcd balem 
nie idzie do teatra. 

Almo iiicSwIctneojO, , wykonania 
na ogół. żasłogafa ira! słowa qzna 
ula panic-. Z. Nowicka,. $. Andra-
kówna, H. Ostaszówna, B. Różycko, 
oraz pp̂  Z. Różycki, Kołczak, Klt̂ -
szel, Knaup, Remiński. 

•IV 

Taksa na ziemniak!. 
W Łodzi Urzqg walki z lichwa ( 

spekalacjq astanowił cenę korca 
ziemniaków na 100 marek: 

r\ biedacy w Biaiymstoka płaca 
ceny prawie cztery razy wyższe. 

Czyż nikt się o nkh He apómniP' 
Czy długo jeszcze gospodarze 

rolni, posiadający poniżej 40 moi-gów 
ziemi, będq obdzierali mieszkańców 
miast, gromadzili dziesiątki tysięcy 
marek kosztem głoda w miastach? 

Stan sanitarny miasta 
za m. Gradzlcń 1919 r. 

Ilotc zasłabnięć nu choroby zakaźne 
125, z tego: umieszczono w szpitalu 94. le
czyło się w domu 31. umarto 18. procent 
zasłabnięć na tysiąc ludności 1,5, procent 
śmiertelności 14,4, ilość przewiezionych 
chorych 91, Ilość przedezynfekowanych po
koi 233. ilość zaszczepionej ospy ochronnej 
357. Ilotć bezpłatnych porad lekarskich 
1221, z tego: w mieszkaniu lekarzy 823, w 
mieszkaniu chorego 398, Ilość bezpłatnych 
recept 1458, ogólna liczba dni szpitalnych 
8871, przeciętna dzienna liczba dni szpital
nych 286, przeciętna dzienna liczba dni 

szpMal 
siptui •' 
<iy B. «(w«al Cantratny- dMi 
l»o«< oaMzin aantwjmych 
rządzonych protakałOw ia 

l ogólnal llołcl za* 
dur brtusz; 18. dur powrót 
błonicy 1, płonicy 6. ospy S 

Kradzkt tysiącmarkó^k. 
W sobole wiadka iledczfc w Waj 

/•alarmowane zostały wladoimośdą 
nanej w zakładacie igrancznykh Wlei 
go przy ul. Ch mi 
przygotowanych dl 
zyetkowej bahkm 

Mutychrnlast 
nużyła policji alei 
ka urzędu sMdc 

Ine) nr. 51 — k 
państwewej ki 
w' tysiącinarko' 
miejsce kradzk>i; 

• zisrocą D 
KuriMUMrakiin 

le I przystąpiła do przeprowadzenia 
dzenia. 

Okazało 4lę. Łń ostatnio, w zakładach 
graficznych od trzech tygodni wygotiwy-
wano dla kasy polyczkowej wlaks^ los* 
papierów tyalicmarKowych. 

Wczoraj z ranaj gdy do sakłado* | rzy-
byli delegaci kasy, calem odebrania [wy tort-
czwhych blankietów, ł gdy rozpoczęli PbH-
cianłe, stwierdzono Oran Jednego aklkusza. 
składającego się I U-tu tykiąc maj-kdwek 
czyli przedstawiającego wartość 12.000 {ma
rek. j \ 

Zarządzono cały szereg rewixji I doko
nano areszlow^nlo iłłku osób — lecz jak 
gotąd skradzlojnych banknoK)* nte odnale
ziono. \ | ; 

Wybuch amunicji. 
W sobotę rano w fątołlea I OerlaWa 

Pulsla na Woli, pod <»for*rmsr!» pracooMey 
oddziału wyrablalącego amun cję — przsra-
łenl zostali głośnym wypuchorn. Jaki rca eg I 
się w jednej i ubikacji togo oddziału. 

Po chwili dosłyszano taijn głuche j«ki-
Pospteszono nii ratunek 1 stwierdzono, łe 
przyczyną detonacji I byt wybuch MUDJU 
armatniego, którego! odłamkami raninn 
został ślusarz. | zajęty wykoncaonlam tfd 
nabojów, 39-letnii Roman 
Wezwany lekarz pogotowia. 
opatrunku, odwiózł | Cn n» 
domu. 

...... .1 
Csarnole 

>o naloaenlu 
kurację do 

JltBlIIili 

G i i t i i 

V poraieszczonem w nicjdziclęne 
4 stronicy ogłoszeniu firmy ogród il-
czej w ToraiHia błędnie wy<lrakM'fl-
no adres jej jprzedstawięjclii w Hio-
łymsbku. Airszkn on przy ful. r\|ta 
m. lp. ; 

Fjlrmo ta dostarcza rolnym mło
de drzewka owocowe i krzaki 

Rozkład jazdy pocijgów 
Eid 1 Lutego 

aostoku odch 
• o WARSZAWY: o godz. 

nocy, o g. 5 r. I o godz. 3 m. 
Do Białegostoku przychodjzą 

Z WARSZAWY: o g . 2 n . 4 t i w ĵ ô y 
o ą 6 m 20zrana I o g. 3 m. 5 pp. 

(Przepustki od Starostwa nlebotrzejbne) 

r̂  
n 

D Z I B R Ż f l 
Mjljątku ziemskiego od 1 
włiik poszukuję, ntogąbyćitil 
zabudowania którje swoim k< 
wystawię. Oferty wyczeipujj»c 
dal w Redakcji Dziennika Bi 

cklego pod .Dzierżawa | lł>" 

VARSZAVA 3—II (Tell., włoiay|). 
Na giełdzie płacono dzisiaj ia 

raWc carskie (10O300) latał— i7ł4° 
Za damskie Oopo) 93,oo4-54.<^ | 

(23«) 47.75— 
Franki 11.85. 11,50 
Fanty 520. 523. 
Dolary 149.143. 
Marki , 

były krojczy dażej firmy w Odesie 
przyjmuje obstelanki kostiumowe, palt i wszelkie przeróbki 

J. WILCZEWSKI, ul Palcowa $ 3. 
Biaa*-aaaaazaa»ai«wa*BaiBaiaazoiaaaB»JBiaaaaaBjaaâ iowazaẑ ^ 

WtfrKŁflW KOlt -.•' 
Ckoroby 

(speejalnir Ulą*k*\ 
Wykonywa analłąy Htoozai. krwi, 

plwocin I Inne, 
Przyjmujeodl I d * ' , 

id, SlenktewIcM » 

ł 21 
D-r H. 6R0DZIŃSŁU 

• WARdaULWY. 
Ckoroby skóry;' wlaal w. we-

werjrcsBo 1 mfOfclaH^rt 
Rynok Koacbawkł lt. 

Przyjmuje od 3 - •(Pwnieo* i 3 
D-r A. H I G I E R 

6hcroky skónj+ ł*«i*- " 
rycm* i mo«*o/>fV*i*« 

od 1 - 3 i 5—t. 
Ul. Sienkiewicza (WnsMkowska) aa-» g 

O K U L I S T A 
D-r KOZI0ROW5KJ 
Łmfwkmut iMtytaiti Oftalarf-

«•«•;• x Wunmwj . 
al. Sienkiewicza aa. ' 

Przyjm. &U*-7 wAcez. « 

D-r I. NEUMARK 
« w 

•.orwynator Płotroaro^akieoo fltafu 
k)ewskłeao szpitalu wenerycznego 

Choroby: weacry^nte.^4nic 
1 Meczeptclowe. («06—9} 4). 

od 5^-8 p.», ^i 
• t . KMlttofcUga) Je> II (> MlamkedM^^ 

Meble do sprzedania 
•okol jadalnego l syfiołtKoo i 

Obejrzeć można co dzień od 2—4 
po południa w mieszkania p. Rei 
sterowej Wilde, ulica WiUszawskA 

Szkota Ha»4rwW« aę 

P)gtoszeSiaQrobiie. 
K u m i l * fuśckl blaszane rod tłuszczu. 
FAUpujfJ p ł ł C C - o b r t l c e n y Hoaowlcz 
Rynek Kościuszki Jfc 35,  

! 

Zwabiono S ^ O K S S S * 6 
i}a Dąbrowska ~ 

o n 
7f 

Mieszkanie *1-2 P ° h o i * *«<!hruł 
f ' l l C ) £ K a i l l C z umeblowanlero luk 
bez, lub domek z kawałkiem ziemi wynaj 
mle Inteligentna polska rodzina bezdzietna, 
Oferty „Ditenik Białostocki* dla „Hoiłusa 

, : m U l Oddziale Urzędu Walki z llcSwą 
** spekulacją, Kraszewskiego 9, wakuj i 
posada Sekretarza. Zgłaszać się od 10—2. 

• m 

M ł n / i u człowiek inteligentny, władając 
i i i u u y j,Zykaml: polskim, rosyjskhy 
nlemlecKim \ łotewskim, znajduje się < 
bardzo krytycpteoi położeniu ntaterJBlnen i 
poszukuje posady. Łaskawe oferty do Re 
dakcjł dla .K. M." VI 
/ . rJublOnr i P B "P o r t oraz m*tryk«; Z.yui /IUIIU M # W M y spektora. wydań•-
przez władze niemieckie, ulica Zamangof.i 
nr. 14. : j- 1 3B5 

Zflablono ^ e f f 0ber0st %OB% 
^ i l f l b i n n O •«9' t»nłaci« «^na Ro 

Zwabiono K m ,c n,Iik8 *T berg 

ydenwj o-. Polskie l-wo Popierania prasv 
i czytelnictwa w Rlałymstokti 

' roiiiiid drukarnio Udziałowa w BiołymstÓKa. 
Redaktor Benedykt Filipowicz. 
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